
ludu mój pomorski,‘niemy,wykuwany,
Jak pomnik przeadzieiowy z skandynawskich głazów, 
Piorunami dziejowej Burzy poorany...
Ty jesteś moich marzeń uroczysty wiosnę.
A mojej tro sk i nieprzespany nocy,
Tyś jes t Z Y /y tpieniem, moim,-mojej wiary mocy!

Aleksander Majkowski
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PRZEDMOWA

Zycie i_twórczość Aleksandra Majkowskiego.

Aleksander Majkowski nie doczeka/ się za życia tego szczę 
ścia,jakim  dla każdego pisarza jes t opublikowanie jego dzieZ. 
Pracowa/ w zaciszu do końca,o sZawę i  reklamę nie dba/,w/as- 
nych środków nie m ia/,a spo/eczeństwo na jb liższe ,tak 'obo ję t
ne zwykle dla spraw wydawniczych,z pomocą mu nie przysz/o. 
Wiele prac pozośta/o więc w rękopisach,a wśród nich azie/a
0 n ie p rze m ija ją ce j w a rto ś c i, stanowiące owoc dZugoletniego 
twórczego w ysi/ku .P osz/y także w zasEmsisniM niepam ięć'poezj 
opowiadania i  obrazki kaszubskie oraz cenne artykuZy rozpro
szone po czasopismach.Niedostępne są też ks iążeczk i wydruko- 
wane przed wojmą,które d z is ia j »podobnie jak  "G ry f" , należę
do w ie lk ich  rzadkości.

N ikt nie znaZ le p ie j ludu kaszubskiego niż Majkowski.Nie
przerwanie i  n iestrudzenie,aż do zapomnienia samego siebie, 
poświęca/ najlepsze swe s i/y ,b y  wspó/braci Kaszubów wydobyć 
z zapomnienia i  pogardy, uchronić ich od z germanizo'wan i  a, pod
nieść’ w nich dumę szczepową i  v/rócić im dawną chwa/ę.Są prze 
to Pisma Majkowskiego bogatą,najbogatszą jaką posiadamy, skar 
bnicą wiedzy o Kaszubach. Są także wMd wśród nich dzie/a o 
trwa/ej wartości lite ra c k ie j,w  których po raz pierwszy w fo r 
inie wysoce artystycznej wypowiedzia/a się dusza kaszubska. 
Wszystkim Pismom zaś wspólna jes t nieśmiertelna idea pracy
1 poświęcenia się d la swego ludu,idea,która uczyni/a Majkow
skiego przywódcą Kaszubów.

Powyższe względy i  te g/ębokie wartości,zawarte w spuściż 
nie Zmar/ego Bojownika i  Poety,zrodzi/y myśl,by wystawić mu 
po śmierci pomnik -  sercu jego niewątpliw ie najm ilszy -  w 
postaci zbiorowego wydania jego Pism.Dadzą one najlepsze 
świadectwo i  Gz/owiekowi i  Pisarzowi,a z pokolenia w pokole- 
nieprzekazywać będą Kaszubom zamkniętą w nich iskrę Bożą -  
"iskrę  Ormuzdową".One także utorują nieodkrytemu jeszcze



ciągle regionowi kaszubskiemu drogę do zajęcia należnego m iej
sca w lite ra tu rz e  i  kulturze p o lsk ie j,a  przez to staną się jesz 
cze jednym ogniwem spajającym ziemię nadmorską z resztą Polski.

In icjatywa wydania wszystkich Pism powstała w ciągu druku 
powieści "ŹSce i  przigodd Renusa” ,najdojrzalszego dzie ją  poety. 
Dlatego ukazuje się ona jako tom p ie rw s z y .To przypadkowe wysu
nięcie je j na czoło ma o ty le  znaczenie,że odrazu wprowadza 
Czytelnika w świat autora,w krąg jego najgłębszych uczuć i  myś 
l i , j e s t  bowiem jakby jego symboliczną autobiografią.

Aleksander llajkowski wyszedł ze środowiska małomiejskiego. 
U rodził się w południowej części Kaszub,w Kościerzynie,17 lip c  
1876 r .  Uczęszcza najpierw do niemieckiego gimnazjum w rodzin
nym mieście,następnie w Chojnicach,gdzie jako członek tajnego 
kółka filomackiego pod nazwą ’’Mickiewicz" po raz pierwszy sty
ka się z polską h is to r ią  i  l ite ra tu rą  i  gdzie zaczyna stawiać 
pierwsze kroki na polu literackim .Ze miał w tym kierunku zdol
ności , świadczyło przychylne echo,jakie się odezwało po ukazani 
się pierwszego je : o utworu,humorystyczno-satyrycznego poematu 
p .t."Ja k  w Koscerznie koscelnygo obrele"(Gdańsk 1899),napisa
nego pod wpływem Jarosza Derdowskiego»poprzednika jego na n i
wie poezji kaszubskiej. Gdy poemat wyszedł z druku,był już Maj
kowski studentem medycyny., imo bowiem wyraźnych zamiłowań, do 
lite ra tu ry ,z e  względów życiowych obrał zawód lekarza- b r.1897 
zapisał się więc na uniwersytet b e r liń s k i, skąd następnie prze
n ió s ł się do G ry fii i  Monachium.Pobyt na uniwersytetach n ie
mieckich,pełen gorączkowej pracy»działalności organizacyjnej 
i-bogatych przeżyć,ukształtował wrażliwą duszę przyszłego przy 
wódcy Kaszubów i  wielkiego p isarza-artysty .

Dwa były w szczególności momenty,które zadecydowały o k ie 
runku życia Majkowskiego-*-'Pierwszym to odsłonięcie pomnika Ada 
ma Mickiewicza w Warszawie w r . 1898."Ta chwila -  pisze pod ko
niec życia w swoich wspomnieniach -  kiedy spadła zasłona z pos 
tac i wieszcza narodowego,przedstawionego z ręką na sercu,jakby 
chcia ł powiedzieć: "kocham za m ilio n y ",-a  ja  stałem u jego stóp 
z nielicznym i reprezentantami społeczeństwa,wywarła na mnie 
niezatarte do d z is ia j wrażenie". Poznał bowiem wrtedy, że wśród 
olśniewającej potęgi zaborców jes t inna wyższa s i ła ,która pory 
wa naród i  czyni go nieśmiertelnym.«tedy uwierzył także w jego 
odrodzenie.Nie bez wpływu było zetknięcie się przy te j samej 
okazji z polskim światem politycznym, nauk owym i  lite rack im , m. i..
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z Korfantym,prof.Karpowiczem,Janem Kasprowiczem oraz z córkami 
i  wnukiem Mickiewicza.

Drugim decydującym momentem by/ pobyt na studiach w G ry f ii,  
dokąd uda/ się nie ty lko  dla s/awne^o wydziaZ-u medycyny,ale 
więcej jeszcze dla pociągającego charakteru uniwersytetu,za/o- 
żonego przez księcia  pomorskiego Mart ys/awa. T u ta j, pod wp/ywem 
licznych pamiątek,świadczących o stare j i  w ie lk ie j tra d y c ji po
morskie j , obudzi/ się w Majkowskim szczepowy duch Kaszubów.''Po
mniki książąt Kaszubskich w G ry fii -  pisze w wspomnieniach -  
i  spiżowy pomnik Adama sta/y się zniczami,od których powsta/ 
mój zapa/ w następnych latach na polu narodowym.Między tymi 
dwoma punktami obraca/a się moja dzia/alność.w następnym cza
sie

W G ry fii is tn ia /y  organizacje polskie "Związek" i  MAdelphia,’ 
do których Majkowski należa/ jako jeden z najczynniej szych 
cz/ońków.W tym czasie w okolicach G ry fii na niemieckich la ty -  
fundiach przebywali sezonowi robotnicy •polscy,przeważnie z Ma- 
Zopolski i  z b.Kongresówki.Wśród nich to Majkowski rozpoczą/ 
żywą akcję oświatowi i  propagandowi na rzecz Polski,Za tę dzia-| 
Żalnośó,s/użącą -  jak brzmia/o oskarżenie -  "konso lidacji pol
skości w niemieckich kra jach", zosta/ relegowany z uniwersytetu 
(1901).Kie przyjęto go też napowrót na uniwersytet b e r liń sk i, 
gdzie wśród studentów-Polaków zorganiżowa/ demonstrację na wy- 
k/adzie prof-Schiemąnna,który w fa/szywym świetle przedstawia/ 
h is to r ię  polskich powstań.Uda/ się wtedy na dokończenie stu
diów do Monachium.Miasto nauki,ku ltu ry  i  sztuki s iln ie  oddzia- 
Za/o na m/odzieńca,żądnego wiedzy i  przeżyć’ artystycznych.LógZ 
tu do woli.korzystać z bogatych bibliotek,muzeów,teatrów,które 
dawa/y w najlepszej obsadzie dzie/a Wagnera;styka/ się ze świa
tem literatów,malarzy,muzyków nie ty lko  niemieckich,lecz także 
polskich.Zetkną/ się tu również z m/odzieżą polską z wszystkie! 
zaborów,dzięki k tó re j pozna/ prądy panujące w ówczesnym spo/e- 
czeństwie polskim.Sam także ora/ żywy udzia/ w życiu te j m/o- 
dzieży jako za/ożyciel i  prezes stowarzyszenia p .n ."Y is tu la " .

W kwietniu 1904 r . , uzyskawszy absolutorium,wyjecha/ na krót 
k i czas do Zurychu w -Szwajcarii dla napisania pracy doktorskiej| 
Zwiedzi/ wtedy muzeum polskie w Rapperswilu.latem zaś tego roki 
z dyplomem doktora medycyny, a przede wszystkim z bogactwem 
wiedzy i  przeżyć oraz z ogromnym zapa/em do pracy narodowej i  
ku ltu ra lne j w róc i/ na Kaszuby,aby poświęcić się swemu zawodowi
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i  upragnionemu celowi smużenia rodzinnej ziem i.M iał wtedy w
■ . O

swym dorobku druga książeczkę, świeżo wydrukowany w Poznaniu 
zbiorek poezyj p . t .  'Spiewe i  fran tów c i",które wyrosły z atmos
fe ry  m onachijskie j , jako wyraz tęsknoty za ziemią rodzinną i  ja 
ko owoc pilnych studiów na d dziejami Kaszub.Tym pierwszym w l i  
teraturze kaszubskiej zbiorkiem poezyj utorował drogę później
szej bujnie rozw ija jącej się liry c e  kaszubskiej.

Wkrótce po powrocie ze studiów dr Majkowski rozpoczyna na 
Kaszubach swą działalność publiczną,która odtąd miała nieprzer
wanie się ciągnąć aż prawie do końca życia.Od października 1904 
do października 1905 r.odbywa obowiązkową praktykę lekarską ja 
ko asystent w S t. karien—Krankenhaus w Gdańsku.Z początkiem mal
ca 1905 zostaje powołany na redaktora "Gażety Gdańskiej"i,w ta 
jemnicy przed swą władzą szpitalną,pracując najczęściej po no
cach, pełn i tę funkcjęprzez pięć miesięcy.Był to ważny okres w
życiu nrzyszłe; p redaktora "Gryfa" i  wodza "ruchu młodokaszubs- 
k iego".M ia ł bowiem do dyspozycji organ opiniodawczy na Kaszu
bach,w którym mógł wypowiadać swoje poglądy.Już w tym czasie 
k rys ta liz u ją  się hasła,póżniej rozbudowane i  rozwinięte na ła 
mach "Gryfa".W jednym z piery/szych artykułów w "Gazecie G-dańs- 
k ie j"p isze  Majkowski: "Wy Kaszubi nie jesteście najgorszym 
wśród szczepów składających się na w ie lk i naród polski,Wasza 
polskość ty le  warta,co polskość Wielkopolan,Mazurów,Ślązaków. 
Mowa Wasza kaszubska,którą Bóg Wam w usta w ło ży ł,je s t jak każ
da inna uszanowania i  m iłości godna,bo mówili n ią przez długie 
wieki ojcowie Wasi,a k s z ta łc iły  się je j brzemienia na graniu 
fa l naszego Bałtyku,naszych je z ió r i  na szumie lasów naszych. 
Więc nie macie powodu y/styazió się te j mowy,a sądzimy,że jes
teście d z ie ln i dosyó,ażeby nie pozwolić nikomu na dry/inki z s i 
bie i  z mowy swojej".

Ażeby to poszanowanie i  miłość dla o jczyste j mowy rozbudzić 
wśród Kaszubów,wydav/ał przy "Gazecie Gdańskiej" specjalny dwu
tygodniowy dodatek lite ra ck i,p isa n y  po kaszubsku,pod nazwą 
"Drużba",w którym zamieszczał poezje własne,piosnki Fr.Sędzic- 
kiego,utwory Ht Derdowskiego i  opisy zwyczajów kaszubskich we
dług pism FI.Ceynowy. "Drużba" przesta ł wychodzić po opuszcze
niu przez Majkowskiego "Gazety Gdańskiej" .Nie zrywa on jednak 
z n ią kontaktu.I teraz i  w następn ch latach,aż do ukazania się 
"Gryfa",na je j łamach podnosi głos w e wszystkich żywotnych 
sprawach kaszubskich,a szczególnie z właściwą sobie bystrością
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śledzi postępy germanizacji na Kaszubach.Z powodu jego artyku
łów,pisanych z żywym temperamentem,ciętościę,a nieraz z sarkaz
mem, głośno się stało o sprawie kaszubskiej w prasie po lsk ie j 
wszystkich zaborów,która pod ich wpływem coraz częściej do tego 
zagadnienia wracała.

• W r .  1907 po raz pierwszy w ystąpił w ‘'Gazecie Gdańskiej" 
z projektem utworzenia organizacji ogólnokaszubskiej.Mieszkał 
wtedy w Kościerzynie,dokąd przeniósł się na początku r.1906 dla 
rozpoczęcia samodzielnej praktyki lekarskiej.Dom Majkowskiego 
w Kościerzynie w latach 1906-1910 b y ł ¿kina* ogniskiem,w 
którym wykuwała się twórcza myśl kaszubska.Tu schodzili się 
m-ri.Izydor Gulgowski, twórca muzeum kaszubskiego we Wdzydzach 
i  wznowiciel kaszubskiej sztuki stosowanej;dr Fr.Lorenz,zasłu
żony badacz kaszubszyzhy;Jan Karnowski,autor "Nowotnych spie- 
wów"i późniejszy bardzo czynny działacz "ruchu młodokasżubskie- 
go",-wogóle kaszubska młodzież akademicka.Dzięki temu Koście
rzyna staje si$ w tym czasie ośrodkiem życia narodowego i  ku l
turalnego na Kaszubach.Majkowski jes t czynny w k ilk u  kierun
kach: Wypowiada zwycięską walkę hakacie, zapuszczającej korzenie 
na terenie miasta;współpracuje w organizowaniu towarzystw pol
skich ¡przyczynia się do wzniesienia "Bazaru"-polskiego ośrodka 
organizacyjnego, społecznego i  kulturalnego¡zakłada Towarzystwo 
Czytelni Polskiej z zamiarem rozszerzenia je j wpływu na całe 
Kaszuby¡przede wszystkim zaś urzeczywistnia długo noszonę myśl 
stworzenia pisma dla spraw kaszubskich p .n ."G ry f".

Pierwszy numer tego miesięcznika ukazał się w Kościerzynie 
w lis topadzie  1908 r .  Było to wydarzenie w ie lk ie j doniosłości. 
Po raz pierwszy bowiem pojawiło się na Kaszubach pismo lite ra c 
kie o samodzielnym,śmiałym i  szerokim programie,pisma o wysokim 
poziomie,które pod zaborem pruskim nie miało .sobie równego.Haj- 
głębszę sprężynę jego powstania było pragnienie zbudowania za
pory przeciw postępującej germanizacji,a środkiem do tego celu 
-  stałe informowanie zarówno Kaszubów jak i  ogół społeczeństwa 
polskiegp o stanie rzeczy na Kaszubach,a przede ’ szystkim -  bu
dzenie wśród samych Kaszubów ducha szczepowego i  poszanowania 
dla własnych wartości. "Dla nas -  p isa ł Majkowski w Gryfie -  
wszystkie przejawy życia swojskiego,objawiajęce się będżto w po 
daniach,bajkach i  pieśniach,będżto w obyczajach,stro ach,budo- 
f i i  chat i  świętyfi,sę fundamentem dla gmachu przyszłośc i, sę 
tym,czym ziemia rodzinna dla drzewa.Jeśli uda się obcej ręce wy
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korzenić nas z tego podkładu,fala wynaradawiająca uniesie nas 
tam,kędy porwała zaginionych braci naszych na zachodzie,naci 
Odrę i  bibę .

"G ry f"-jak  widać z powyższych założeń-poświęcony b y ł nie 
ty lko  pielęgnowaniu rodzimej ku ltu ry  ludowej,ale także spraw* 
wom społeczno-politycznym,objęł więc ogół aktualnych spraw 
kaszubskich,dzięki czemu wytworzył t»zw» "ruch młodokaszubsk 
k i " , skupiajęcy szczególnie młodę in te lig e n c ję ,która poza wy
żej nakreèlonÿmi zadaniami pragnęła p ie rw iastk i szczepowe 
kaszubskie wprowadzić do ku ltu ry  ogólnopolskiej pod hasłem: 
co kaszubskie to polskie! Był to pręd bardzo pożyteczny i  do
datni w skutkach swoich.Dał poczętek zdrowo pojętemu regio
nalizmowi kaszubskiemu,k tó ry , rozw ijajęc się z coraz większę 
s iłę ,d z is ia j po 30-tu latach uczynił Kaszuby jednym z naj
ruchliwszych regionów na terenie Rzeczypospolitej.Lecz pierw
szym skutkiem o doniosłym znaczeniu by ł fakt,że  cztery rocze 
n ik i przedwojennego ’Gryfa",jako n iezb ity  dowód polskości 
ludu kaszubskiego,spoczęły na stole wersalskim,by przechylić 
szalę decyzji o przyłączeniu Kaszub do P o iśk i.

I àjkowski b y ł wodzem tego ruchu. Jako redaktor "Gryfa" za
mieszczał w nim artykuły programowe,polityczne,społeczne, kul- 
turalńe jprzeględy aktualnego życia kulturalnego i  wydawnicze- 
•o; baj k i i  piosnki kaszubskiejutwoty lite ra c k ie  prozę i  w ier

szem,wśród których wyróżniaję się dwa szkice powieściowe: 
"bigde do zgubę nie przyńdę Kaszube" oraz '"Judića,Domine, 
nocentes me", z poezyj zaś cykle : "Eoratius cassubiticus", 
"Jazda ze szkół" i  "Z małego miasta". Obok "Gryfa"pisywał 
artyku łyd la  krakowskiego "Świata",dla "Tygodnika Ilustrowane-

Warszawie,dla "Dziennika Poznańskiego"orazgo i  ’Ziemi” w
dla "Rzeczypospolitej" we Lwowie.

Utrzymywał b l is k i kontakt z ówczesnym polskim światem 
literackim ,szczególnie z ,’arszawę i  Poznaniem.Ten kontakt 
s ta ł się jeszcze żywszy,gdy-w r.1911 przeniósł się z 1 oście-| 
rzyny do Sopotu,gdzie corocznie latem zjeżdżało się wielu 
Poilków z wszystkich zaborów.Chcęc wykorzystać tę okolicz
ność dla propagandy Kaszub,założył w i*.1913 w Sopocie huzeuml 
Kaszubskib-Pomorskie, zebrawszy z terenu dużo cennych okazów 
ku ltu ry  i  przemysłu ludowego:ceramiki,haftów,mebli i  t .p .
Z tych samych pobudek powstał w tym roku jego piękny prze
wodnik po Szwajcarii Kaszubskiej p-rt. "Zdroje Raduni".
(jGryf" przesta ł wychodzić z końcem r . 1912.Nie przesta ł jed-



nak is tn ie ć  "ruch m/odokaszubski",który związany dotąd ty lko 
samym pismem,zosta/ w sierpniu 1912 r . zorganizowany w "Towa
rzystwo M/odokaszubów".Przy,nim w/aśnie powstano wspomniane 
Muzeum Kaszubsko-Pomorskie,któremu 'w latach 1913-14 Majkowski 
ca/kowicie się noświęci/.

/  Tok n a jle p ie j zapowiadającej się pracy przerwa/a wojna 
światowa.Majkowski »wcielony do arm ii niemieckiej»przebywa/ 
jako lekarz wojskowy najpierw.w Ghe/mnie,potem w Pi/awie w 
Prusach Wschodnich,skąd w r.1916 wyruszy/ na pole walki do 
G alie ji,następnie do Rumunii , a w r.1917 dó F ranc ji.b  czerwcu 
1918 w róc i/ z podkopanym zdrowiem do szp ita la  w Sopocie.Prze
życia swoje, z czasów wojny spisa/ w n ieopublikowanym "Pamięt
n iku".

W czasie tworzenia się Państwa Polskiego,w latach 1918-20, 
Majkowski wytęża/ wszystkie s i/y ,b y  ukochana jego ziemia ka
szubska zosta/a z/ączona z Macierzą i  to z/ączona w granicach 
jak najmniej okrojonych.Trudno d z is ia j wyświetlić wszystkie 
szczegó/y jego ówczesnej pracy,którą tak bardzo zas/uży/ się 
wobec Kaszub i  Pplski.Jako prezes Rady ludowej powiatu Wej
herów sk i  ego przygotowywa/ zbrojne powstanie celem z/ączenia 
pó/nocnego Pomorza z Polską.Potem przez pewien czas by/_na
czelnym redaktorem nowoutworzonego "Dziennika Gdańskiego". b 
r.1920 z rangą pu/kownika wojsk polskich p e /n i/ s/uźbę pań
stwową w Komisji Granicznej ustala jącej ranicę polsko-nie
miecką. 1 r.1920 i  21 jako prezes Rady Pomorskiej w Grudzią
dzu przyczyni/ się do za/ożenia Teatru w Toruniu,zawiąza/ To
warzysko Artystów Pomorskich _i zorganizowa/ wystawę Sztuk . 
Pięknych Artystów Pomorskich,którą w a .7 .V I.1921 otworzy/ 
osobiście marsza/ek Józef P i/oadzki.

M tym roku,osiad/szy na sta/e w Kartuzach,wznawia wydaw
nictwo "Gryfa",a po jego upadku redaguje w r.1923 w Koście
rzynie "Pomorzanina" z kaszubskim dodatkiem lite rack im  p.n. 
"Druh".Wraca zikuwu do "Gryfa" w r . 1925,ale kończy się na jed
nym numerze,gdyż pismi nie znajduje wśród spo/eczeństwa zro
zumienia. Wreszcie w czwatfej s e r ii ’Gryfa" w latach 1932-34 
zasiada wprawdzie w reda c j i  pisma,ale od czynnej wspó/pracy 
się usuwa,nie znajdując w nim odbicia swych poglądów.

W latach powojennych Majkowski coraz bardziej ogranicza/ 
swój udzia/ w życiu spo/ecznym i  politycznym,aż wreszcie za
sk le p i/ się w sobie ca/kowicie,oddając się ty lko  ulubionej


